14. LANDRECHT PRUSKI
Z 5 LUTEGO 1794 R.
(Landrecht; przekład: Stawiarski, s. 1-16, 103-105)
TYTUŁ XX. O występkach i karach
§ 1. Wszelka zwierzchność i każdy ludu
przełożony musi wziąć sobie za mocny obowiązek
zapobiegać występkom i zbrodniom osób podległych
sobie. [...]
§ 4. Rozmyślni żebracy, włóczęgi i tułacze winni
być znagleni do pracy, a gdy są do niej niezdolnemi, w
sposób słuszny opatrzeni, lub, jeśli są cudzoziemcami,
wypędzeni z kraju.
§ 5. Złodzieje i inni zbrodniarze, z powodu ich
zepsutych skłonności, dobru pospolitemu szkodliwymi
być mogący, a nawet po zniesionej karze, nie prędzej z
więzienia mają być uwolnieni, aż wykażą jako będą w
stanie wyżywienia się uczciwie.
§ 6. Zwierzchności i przełożeni, w dozorze i
zaradczych środkach sposobem namienionym
zaniedbujący się zostają mniej lub więcej, w stosunku
do okoliczności, uczestnikami zbrodni osób sobie
podległych.
Rozdział I. O zbrodniach i karach w ogólności
§ 7. Ktokolwiek czynnością wolną wyrządza
drugiemu bezprawną szkodę, ten popełnia zbrodnię,
stając się przez to nie tylko obrażonemu, ale i krajowi,
którego opieki tamten używa, odpowiedzialnym.
§ 8. Przez wolne nawet zaniedbanie tego, czego
prawa domagają się, tenże popełnia występek.
§ 9. Czynności i zaniedbania (ubliżenia) nie
zakazane prawami nie mogą być uważane za właściwe
występki, chociażby z nich komukolwiek rzeczywista
miała uróść szkoda.
§ 10. Umyślnej obrazy publicznego albo
prywatnego bezpieczeństwa nie można wymawiać
nieświadomością praw.
§11. Inaczej surowość praw tego tylko dosięga,
kto winien i był w stanie poznać prawo, karę
naznaczające.
§ 12. Nie tylko poddani, ale i cudzoziemcy,
wśród granic państwa przebywający, są w obowiązku
badać się o prawa onego. [...]
§ 16. Ktokolwiek nie jest zdolen działać z
wolnością, nie znajduje w niej miejsca występek, a
zatem i kara na niego. [...]
§ 18. Wszystko, cokolwiek powiększa lub
zmniejsza możność człowieka, działania z wolnością i
rozwagą, to wszystko także zwiększa albo pomniejsza
stopień karogodności. [...]
§ 23. Im więcej kto miał pobudek zaniechać
popełnionej czynności, karę za sobą ciągnącej, za tym
winniejszego uznany być powinien.
§ 24. Im więcej kto ma obowiązków ku drugim
albo względnie kraju, tym większe jest przestępstwo,
gdy je obraża.
§ 25. Im większą i nieuchronniejszą jest szkoda
albo niebezpieczeństwo ze zbrodni wynikające, tym
ostrzej ta musi być uważana.
§ 26. Ktokolwiek czyni co lub opuszcza z
umysłu, a przez to inny wbrew przepisowi prawa
karzącego zostaje obrażony, ten spełnia umyślną
zbrodnię.
§ 27. Gdy czynność jest tej natury, że skutek
prawu przeciwny, według powszechnego lub
działającemu szczególniej wiadomego, naturalnego
rzeczy porządku, koniecznie z niej musiał wyniknąć,
zachodzi domysł, że zbrodnia została z umysłu
przedsięwzięta.
§ 28. Kto przestępując prawa karzące, nie
przewidział rzeczywiście przeciwnego prawu skutku
swej czynności, lecz wszelakoż przy dokładniejszej
baczności i rozwadze, mógł go był przewidzieć, ten
stał się winny zbrodni przez swą opieszałość. [...]
§ 30. Rozmaite stopnie kar prawnych oznacza
sędzia, w każdym szczególnym przypadku podług
przepisu § 23, 24, 25.
§31. Przepisana prawami kara przestępcy zowie
się zwyczajną, a pospolicie tego tylko dotyka, kto
rozmyślnie dopuścił się występku.
§ 32. Najbliższa kara po zwyczajnej przyznana
będzie temu, kto wprawdzie o zły zamysł nie jest
przeświadczony, któremu jednak przed czynem lub
przyczynie przeciwna prawu skuteczność jako
bezśrzedni czynności jego wypadek nie mogła być
niewiadomą.
§ 33. Jeżeli prawo nie oznaczyło wyraźnie kary
występku przez zaniedbanie się popełnionego, sędzia
postanowi karę nadzwyczajną według zasad § 29.
§ 34. Jeżeli tylko kara nadzwyczajna znajduje
miejsce, nie można jej nigdy rozciągać do skazania na
śmierć lub pozbawienie życia. [...]
§ 36. Jeżeli skutek szkodliwy wynikł tylko
przypadkiem z czynności, która jest z siebie samej
godziwa, nie można jej nigdy za występek poczytywać
działającemu. [...]
§ 39. Zwyczajna kara za rozmyślną zbrodnię tego
dotyka, kto ją spełnił istotnie.
§ 40. Jeżeli sprawca uczynił wszystko z swej
strony do wykonania zbrodni, lecz skuteczność do
czynności na karę zasługującej potrzebna, samym tylko
przypadkiem została wstrzymana; w tym razie zasłużył
karę, najbliżej do zwyczajnej przystępującą. [...]
§ 42. Jeżeli takowy traf przerwał już
poprzednicze do czynności kary godnej
przysposobienia, karci się zły zamiar sprawcy w
stosunku, jak postąpił ku istotnemu jego wykonaniu.
[...]
§ 47. Oznaczone prawami kary śmierci obostrzają
się przez ciągnięcie na plac rusztowania i publiczne
trupa wystawienie.
§ 48. Obostrzenie kary więzienia w fortecy i
domu poprawy następuje przez dłuższy onej przeciąg
lub skarcenie na ciele.
§ 49. Kara więzienia ma być obostrzona przez
dłuższą trwałość lub odjęciem zwyczajnych wygód,
lecz nie przez takie środki, którymi życie i zdrowie
uwięzionego byłoby podane w niebezpieczeństwo. [...]
§ 52. Powtórzenie równych przestępstw skutkuje
zawsze obostrzeniem kary za zbrodnię raz jeden
popełnioną, ustanowionej prawem. [...]
§ 64. Jeżeli kilku było bezśrzednie uczestnikami
wykonania zbrodni, każdego z nich, jak gdyby
pierwszego sprawcę, dotknie kara oznaczona prawami.
§ 65. Gdy jeden z nich rozróżniając się, jako
główny sprawca, innych uwiódł do zbrodni, obostrzy
się przeciw niemu kara zwyczajna.
§ 66. Zbrodnie, do których popełnienia związało
się kilku, ostrzej karane być mają, jak zbrodnie przez
szczególne osoby spełnione.
§ 67. Ktokolwiek używa drugiego do wykonania
zbrodni, zostanie ukarany, jak ten, kto takowy
występek sam i bezśrzednie popełnił. [...]
§ 73. Gdy kilku związało się do zbrodni,
wspólnie spełniać się mającej, każden z nich winien
odpowiadać za wszelkie umówione czynności,
chociażby do jednej tylko dawał czynną pomoc. [...]
Rozdział IX. O występkach prawnych
§ 509. Nie powinien nikt drugiego uszkadzać lub
krzywdzić na sławie, zdrowiu, ciele, życiu, wolności i
majątku.
§ 510. Popełnione z umysłu uszkodzenie
drugiego zawsze na karę zasługuje.
§511. Grube także zapomnienie się, przez które
któżkolwiek jest uszkodzony na ciele lub życiu, ciągnie
za sobą karę.
§ 512. Przestąpienie prawa policyjnego,
wydanego przez rząd krajowy celem ochronienia
obywatelów od szkody, zasługuje na karę, chociażby
przez to żadna rzeczywiście szkoda nie wynikła. [...]
§ 517. Każdy ma prawo, grożące sobie albo swej
familii bądź współobywatelom swoim
niebezpieczeństwo uszkodzenia, przez stosowne do
rzeczy środki odwracać.
§ 518. Potrzeba obrony ma atoli miejsce tylko
przeciw samowolnemu gwałtowi, a i przeciw niemu
wtenczas jedynie, gdy pomoc zwierzchności ani obrazy
odwrócić, ani do przyszłego stanu rzeczy zwrócić nie
może.
§ 519. Użycie własnej obrony nie może być
posuwane dalej, niż wymaga potrzeba odwrócenia
grożącego nieszczęścia.
§ 520. Nadto wybrany środek ku odwróceniu
szkody musi być stosowany do samejże szkody, przez
obronę własną odwróconą być mającej.
§ 521. Niebezpieczne, życiu zagrażające,
obrażenia napastnika, wtenczas tylko są dozwolone,
gdy przeciw jego obelgom, osoba napadniętego nie
może być inaczej obroniona.
§ 522. Toż samo ma miejsce w obronie
posiadania, gdyby szkoda inaczej była nienagrodzona.
§ 523. Dopóki atakowany jest zdolen uniknąć
napaści drugiego, bez niebezpieczeństwa, nie jest
mocen uszkodzić go, niebezpiecznym życiu jego
sposobem.
§ 524. Kto zaiste w stanie własnej obrony, z
przestąpieniem jednak granic przepisanych, uszkadza
drugiego, zasługuje na stosowne do swego ekscesu
skarcenie.
